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G A Z E T A  L W O W S K A ,

W Piątek N rti' 3  u 1 6 .  M a r c a  1 3 2 1 .

u e.
nie gasete Lwowska Polska przyymuie sie prenumerata ćwierćroczna od i„ Kwietnia do ostat-
ktm° ^zervvca r. b .\a  D w a n a ś c f e  ZR.  W. W. PP. Prcnumeratorowie zechcą takową ieszcze przed 

ce,n b. in, zamówić, aby ilość exemplarzów stosownie powiększyć można.

W ia d o m o śc i  Jfraiowe.

Iaj .. ^  L a y b a c h ii  d . 2 . M a r c a .—  C. K. Jene- 
j p 1,azdy Baron V i n c e n t  nadzwyczayny Poseł 
i nomociiy Minister na Dworze Francuzhim 
C2 a'v‘erzyteIniony tymczasowo iako  ̂ nadzwy- 

Poseł przy Królu O b o i e y  S y c y l i i  
dzisiay do F l o r e n c y i ,  gdzie czehae 

iutr Króla > który wyiedzie z tąd na dniu
c Ze,lszym 5 . t. m. Dnia 28 . '  Lutego ukoń- 
»iC.( y ,S]5  narady pomiędzy obecnymi tu Gabi-j 
Itór *1 1 UinOcowanymi Dworów Włośnica, z 
Z0suyc 1 'yielu iuż wyiecłiało ; w krotce nie po- 
Cesar  ̂ ^  w naszem mieście iak tylko dway 
Hymi e 1 lch gabinety wraz z zawierzytelnio- 
Ząvvie^rey ldcdl Posłami. Ze strony R o s s y  i 
Cyjj  ̂ Kolniony iest przy Królu O h o i e y ^ S y -  
ili y. - 0 nadzwyczajny Poseł Hrabia Po z z . o  
sainy.~r *?p Cesarski Poseł w P a r y ż u  i w
K 2 m H am m erze t  w R ZV1

y z u  1 w tym 
ze strony F r a n c y  i P oseł  

dwa ćjStp W B z y m i e  Hrabia B ł a c a s .  Oba- 
llów^iy 0słowie wyiecholi z tąd dzisiay. —  
W. Opnścili nasze miasto : Pełnomocnik
15i i ((^Cl!? ^oskańskiego X ia ż e  N c r i  C o r s i -  
“Iargtl f "

! yte[,
^ argrahł*§l JBólewsko Sardyuski Pełnomocnik 
)zyieb)io a § ł ł ó ,  który równie iest zawie- 

O b 0 ;tl n̂i0na^z 'vvczaynynl Posłem przy  Kró- 
( )fl-e y , ° y c y l i i .

Stabir„, ‘ ,o d Kardynała Lc

y Koniedzi^[eY San cd łożon >' iesŁ 113 i )rzy'

j ega la S p i n a i Mar-

W iedniu d. 2. M arca. —  - 
w vd. * a d o in i e n i e.

SCtdego ( f 111, 11Pr zyw'ileiówanego Ces. Austry- 
',tyćzr.ia u811 ‘U lla r° d o w e g o  o d p r a w ił  na d. 1 5 .

i>°dpis

gu odpi
roczne posiedzenie przepisane 

S‘W  Gubernator udzielił  zgromadze­

niowi w  obs^ernem przełożeniu  rezultaty n- 
chwał firzeszłorocznego wydziału , rozw inął 
rozciągłość spraw tego instytutu z  roku p rze­
sz łego ,  przedstawił onegoż wykaz płodów  i  
dochodów i  przystąpił do wyboru dziew ięciu  
dyrektorów. -.Zapadłe uchwały wydziału ban­
kow ego względem tych przełożeń przedstawio­
ne zostały do tffay wyższego zatwierdzenia i Jego  
C. K. Mość, który uchwałą swoią najw yższą  , 
udzieloną p rzez  wysokie Ministeryium skarbu 
raczył
1.) nayłaskawiey przyiąć przedstawione sobie 

uwolnienie dotychczasowego Dyrektora ban­
ku Józefa Kawalera d’e H e n i k  s t e in 'p o d a n e  
przez  niego dla mnogich zatrudnień domo­
wych ;

2.) ora-z zatwierdzić Uybór dziewięciu D yrek­
torów banku, .uczyniony znaczną większością 
bankowego W ydzia łu  ; do wyboru tego p o ­
wodem było posunienie P .  Kawałera de S t e i -  
n e r  na zastępcę D yrektora, wyyście P .  Ka­
walera dę H e n i k s t e i n  i potrzeba pomno­
żenia wedłe statutów D yrektorów  tegoż 
Banku do liczby 12 osób , stosownie w ięc

■ dotych uchwał wniydą na ezłonków D yrek ­
c j i  banku :

P .  Henryk Kawaler d e G e y m u l l e r  młod­
szy , towarzysz C. K. uprzywilejowanego han­
dlu G e  y m i i l l e r  a i Komp. , P .  P iófr  Franci­
szek T  e r o  n z  e de R  o th  e n k r  e 11 z C. K. 
uprzywil. hurtownik. P .  Jan Ignacy P u m -  
r a e r  Kupiec mieyski i P .  Jan Chrystińn de 
B r u c h m a n  C. K. uprzywil. hurtownik. P .  
Jakób J ó z e f  L o w e n t h a l ,  C. K.4 u p rzy w il .1 
hurtownik; i P .  J ó z e f  W o y n a  C. K. uprzyw. 
hurtownik. Uwiadomiaiąc o naywyższych li­
ch walach , należy ieszcze dodadź, że wykaz do* 
chodów uprzywilejowanego C. K. Austryiackie- 
go Banku z roku 1820 załączony iest do ga­

l i  '
I



fśg lj & naimenione na początku przełożenie Gu­
bernatora banku , uczynione wydziałowi zg ro ­
madzenia, może bydź przez wszystkich P P .  ak- 
cyionaryiuszów nabyte darmo, tak w biórach iak 
i  w  kassie akcyyney tegoż instytutu.

W  W i e d n i u  d. 22. Lutego 1821.

J ó z e f  Hrabia D  i t  r i c h s t e  i 11, 
Gubernator C. R. Aust. uprzywileiowancgo 

Banku narodowego.
M elchior Kawaler S t e i 11 e r , 

tegoż Zastępca.
Tadeusz de B e r g e r ,

Dyrektor Banku.

W  i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .

Portugaliia Brazyliia i Algarbiia. -

Z  L izb o n y  d. 1. L uteg o. —  N a posie­
dzeniu Stanów (Corles) z cl. 29. z.  m. wniósł 
D on T h o m a s ,  aby zaiąć się niezw łocznie  uło­
żeniem fundamentalnych rysów Konstytucyi, by 
te  ile  można nayśpieszniey w z ię ły  moc swoią 
i  mogły bydź przedstawione Królowi Mb Wa­
lącemu przybydź do P o r t u g a l i i  Królewicowi. 
W "  każdym razie należy zdadź sprawę Jego 
Król.  M ci z teraźnieyszego zatrudnienia Sta­
nów . Stosownie do tego przełożenia miano­
waną została Kommissyia do przygotowania o- 
w ych  fundamentalnych rysów.

Z  L izb o n y  d. 5 . L u teg o . — ' N a posie­
dzeniu z  d. 1. t. in. przełożono Stanom ogra­
niczenie Zakonów duchownych i by wszystkim 
Łtórzyby chcieli, dadź pozw olenie wrócenia się. 
do Stanu świeckiego.

W i e l k a  Brytaniia i Irlandyia.

Dnia it). Lutego zrobił  Lord G r e y  w  Iz ­
bie W y ż s z e y  od dawna iuż zapowiedziany wnio­
sek »aby Ministrowie złoży li  Izbie odpisy lub 
wyciągi tych wszystkich u k ład ów , które zaszły 
pom iędzy Mocarstwami sprzymierzonemi w z g lę ­
dem N e a p o l u . *  —  P o  długich .rozprawach 
o d r z u c o n o  ten wniosek bez podzieleniazdań- 
to iest: że nieprzystąpiono do obliczenia głosów.

P .  J o h n  S m i t h s  uczynił wniosek w I z ­
b ie .N iż s z e y :  »przełożenia adressu K ró lo w i,  w 
któryinby Izba okazała swoie zdanie , iż w te- 
raźnieyszych okolicznościach należałoby umie­
ścić iinie K rólow ey J e y  M ości w modlitwach 
kościelnych ialto środek mogący oddalić nieu- 
konteutowanie publiczności pochodzące Z  tego 
przedmiotu* wniosek ten został większością gło- 
sow odrzucony. Podczas mocnych w ley mie­
rze  sporów żaden z Ministrów nic niemówił. 
Same stronnictwo oppozycyyne toczyło rozpra­

w y  szćżególna, źe tym razem nieustanny p"ze' 
ciwnih P .  . .W i Ib e r f  o r c e  by 1 za temże.

Z  L on dyn u dnia  16. L u teg o . —  Znauf 
Sir  W .  C r  a w f  o r d ,  który niedawno zwro 
na siebie uwagę w  P a r y ż u ,  udał się na d.- *■*' 
b. m. do mieszkania X ięcia  D e c a z e s ,  ż?. 
z  nim m ó w ić ,  a dowiedziawszy si ę,  iżgO*1 
masz w domu dopuścił się nnynieprzyzjf01 
szych przeciwko X ię c iu  wyrazów; S e k r e t a r z 0 
w i zaś,' który upominał go, aby podobnych ^  
używał słóvv pogroził  wystrzałem z krLlC* 
cy, ,  atoli, inni domownicy oddalili go. 
kazał o tern zdarzeniu zawiadomić policyJ§> 
tymże samym czasie C r  a w a r  d obszedł się P 
dobnie ze swoią gospodynią d o m u , która ^  
prosiła o zapłacenie rachunku, ten iey zas 
pow ied zia ł,  iż  miasto pieniędzy p o c z ę stu j  
kulą. Polic.yia wysłana znalazła u niego 11 
ostro nabite pistolety i dwa pałasze , tym0 
sem, ponieważ nie mógł z ło ży ć  żąd.mey rę ^  
mii 2000 i 5oo funt. szterl. ani stawić potrzeb 
p o r ę c z y c ie l i , którzyby podobną Summą za ‘p o ­
ręczy l i  , musiał przystać na udanie się d0 
mu poprawy., - . .. -

S ir  J a m e s  C r a w f o r d  uznany na o. ^  
z. m. za maiącego pomieszanie zmysłów P 
prowadzony został z więzienia C old -B a th-ł'lC 
do domu szalonych. . p,

P od łu g  gazety D u b l i ń s l t i e y ,  nieiai11 ^  
W y s e  człow iek miody szczególnych £rz ' ^ r  
t ó w ,  głowa rodziny podobnego i m i e n i a  w f  

t e r f  o d  i właściciel wielkich posiadłości v 
Hrabstwie ma zamiar ożenić się z  P- 
c y i ą  córką L u c y i a n a  B u o n a p a r t e g 0* . f e

Pom iędzy W ęglarzami w  S h r o . p s1^ .  
w szczą ł  się b y ł  niedawno niebezpieczny  ̂
ruch. W oysko było zmuszone wyruszyć 1 je 
ognia ostrymi ładunkami, p rzycze in raniop.P ,e. 
osób. Buntownicy bronili się rzucaiąc . f o ­
niami i  węglami ; odparto ich ieunak 1 1 
nano. Dnia następuiącego zebrali się ^ n;ejO 
buntownicy na tein samem mieyscu, gdz|e j v< 
w  przody zaszła była bitka. W ystąpili p l5i * 
postawie woyskowey maiąć i 5o sztuk b (Vi- 
dwa działa. Tak czekali aż spoludnia; 111 
dząc nikogo z - ż o łn ie r z y ,  rozeszli  się-

F r a n c y i a .

D z i e n n i k  r o z p r a w  z  d. zu- • flo 1
zawiera co następnie: »Bnia 21. u*f.? sbiey 1 
szeregow y z 6 pułku gwardyi Krc ' 'oVyri'c!l| 
będący w P a r y ż u  za pozwoleniem, P 
sam do W e r s a l u ,  niosąć bron, . 
oddadź sierżantowi swoiey kompani*- ' ujlpilł' 
t en,  który do wiary podobna., że b ' pal*
idąc p rzez  lasek B o u l o ń s k i '  d o p u ś ć *



towniczycK okrzykó w i przekleństw , które sbjr 
jszec, zbiegło się wielu dozorców leśnych i in­

nych osob będących w  poblishości. W śc iek ły  
człowiek na wszelkie wyrzuty  i upomnie- 

) Ia O p ow iad ał przekleństwem i strasznemi groź-  
Dozorca lasu wsparty innymi obecnymi a-1 

sztował go i zaprywadził do Burmistrza w P  a s- 
cle przedsięw ziąw szy z nim krótkie bada-
1 e oddał go w ręce sprawiedliwości. Zda- 

. 1 nie to wzbudziło' w pierw szey chwili nie- 
<?.̂ )avvy, lękano się, aby w  tein nie były  u- 

Kr-^f zb rod n icze-p lan y, ponieważ Jego
’’ "Wicowska Mość Xi'ąże A n g o n l e m e  zw ykłKróle

ta1Ẑ -Z ten âs i e^ z i ć ; atoli szczęściem obawa
Potwierdziła się.S tan żołnierza i prze-

na kilka godzin 
oddalaią wszelka

kł 1 r
eost\va miotane przez  niego na kilka godzin

lęcia..! ; S U Przybyciem Xi<;
, J tnnego występku i
t e p 1- Nadto zt

bvvości , która śledzi iego postępowanie.«

ll*nego wrystępku p rócz te g o ,  którego się 
^ W l 'C1̂ " Nadto znayduie się on-w rekach spra-

S zw ecyia  i Norwegiia.  

C hristian ii d. 2. L u teg o . —  Oto iest
p^z.na mowa, którą Król Jego M ość S z w e d -  
ltlJ. J * N o r w e g s k i  miał przy  otwarciu Sey-

'orwegskiego :
»Re p r e z e nt a ń c i ' N a r o d u  l« 

\Vasz>>®Zsść lat upłynęło od czasu ,  iak Król 
DyJ5,zr°k ił  traktat, łączący was z  N arodem , 
ków  ̂ z  tychże samych, co w y pochodzi przocl- 
ścj J traktat ten zapewnił wam w asze' wolna- 
g|e slawił was w  stopniu narodu niepodle- 
uCẑ  Zdanie sp ra w y , które wain ma bydź 
«ieys_l0ne* nauczy was o korzyściach z teraź- 
»a z G®.° Waszego położenia. Żaden naród 
Praw -Ul1 n’c °tr-zy;nał z mnieyszeini ofiarami 
sve 1 ręhoymii Konstytucyi, iak Naród N o r -  
cł°D , .  j1 ’ atoli , aby -utrzymał to szacowne 
tyle i Patrzności, pomniymy , że każdy Naród 
iimig łf ,S°r1lzień b y d ź  w o l n y m ,  iak dalece 
pomiń 2 'rolnym p o d  p r a w a m i .  N ie  za- 
go T,r ' d ’ > że  różne Państwa w alczyły  dłu­
gom • -eClW^0 despotyzmovvi i domowym woy-
kigge *rnne P a ń stw a  w y tr z y m a w s z y  b u r z e  w s z e l-  

^ b c z n e °  U> z m ' ls z o n e  b y ły  d la  d o b ra  p u - 
którv^i.^° ,° § ran ic z y ć  i  u m ia rk o w a ć  p r a w a ,

lię tn o śc ią . R o z -  
a rzą d u  p r z e d s ię -  

l r °sklixv “ c .ł *uu tń iH  ro h u , p r z e k o n a c ie  s ię

wcitiaicZ . /-.ćf-ia ROZ-
iu° r y c h  n a d u ż y ły  u p o io n e  n a m ię tn  N ^ ^ s i ę -  
pozn aw aiąc w s z y s tk ie  ś r o d k i z a r z ą  -e  s ig
'Wzięte o d  S e y m u  1 8 1 8  ro k u , p r z  . ń z ia -
® tro s k liw o śc i o y c o w s k ie y  i  n ie u s  ' , --------
•*lności p J ‘~-scie

\ ‘i eS2iCZ.e ^a,n- w a szem . Z  te in  \vszyst|>>n o c ylvvaiiU śin y
użo pozostaie do czynienia- 1 równo-

'®szczę  prawa cywilnego i  karząc „  > yffaĄ zy  
v'' aga i należyte ustopńiowanie g a vvajunek , 
^  są mszczę oznaczone-, tednak waru

aszego Pizadu, czuwaiacego nad szczę-

który w e wszystkich zaprowadziłem rzeczach 
potrzebujących M oieg o  pośrednictwa, p o w i­
nien was czynić spokoynymi. Budżet i zaspo- 
kaiaiące przedstawienie-poboru Królestwa o- 
biaśnią bliżey  wasze zrodta pomocne i podadzą 
wam sposoby do przedsięw zięcia  ś ro d k ó w , 
naywłaściwszych ku wypełnieniu zabowiazań 
Narodowych. Likwidacyia w zględem  długu 
Norwegskiego Narodowego z Rządem D u ń- 
s k i m  iest ukończoną. Gdyby część N orw e- 

-gii podług artykułu ę3 . Konstytucyi i w  miarę 
ludności oznaczoną bydź musiała, więc prawie 
trzecią częścią tego długu byłaby obciążon ą; 
atoli zasady, p rzez  Rząd utrzymane, zinniey- 
szy ły  daleko dla tey części Summy, które kray 
le n  obciążyły.«

»Opatrzność pobłogosławiła nasze żniwa. 
Szybkie  ulepszenie naszey ekonomiki spodzie­
wam się, że nas zabezpieczy  od wszelkich wy-

{adków w przyszłości. Rolnictwo, fabryki', rę- 
ódzieła ,  o to,są zrodła publiczney pomyślno­

ści ; źró d ła , które nigdy nic wysychały dla Lu­
du skromnego i  pracowitego. Handel N o r ­
w e g i i  doznaie oporu., istnieiącego w e w szy­
stkich częściach świata. W ie r z y ć  powinniśmy, 
że  okoliczności będą pom yśinieysze, tymcza­
sem nagradzaymy p r a c ą , oszczędnością i mą- 
drościąlpołożenie, pochodzące z onegoż zatamo­
wania. Stosunki pokoiu .i dobrego porozum ie­
nia trwaią ciągle w sposobie przyiaźnym pomię­
dzy obudwoiną Państwami półwyspu S k a n d y ­
n a w s k i e g o  i obcemi M ocarstw y, i mogę o- 
świadczyć wam z  prawdziwą pociechą , i ż , p o­
mimo nieprzyiemnego zdarzenia w  B o d ó e ,  
mam powód do w ie rze n ia , że  nasze stosunki 
handlowe nie doznaią uszczerbku p rzez  w yp a­
dek , któryby się w mniey korzystnym stawił 
świetle. Rząd W .  B r y t a n i i  okazał w owym 
przypadku ducha poiednawczego , uznaię one- 
go  wartość , i przystoi godności naszey 3 aby­
śmy temu duchowi odpowiadali. Sposób my­
ślenia Państw nie obiawia się w edle szczegól-  
ney potęgi P ań stw , lecz w edle stałego utrzy­
mania instytucyy kraiowych i .niepodległości 
Narodów. Zamiary Króla waszego dążyć będą 
nieustannie'do tego ,  aby utrzymać dla Państw 
drugiego rzędu nieodzownie^ potrzebną rękoy- 
m iią , którą zapewnia polioy Narodu. W o la  
iego  nie będzie inna iak wola praw ; sława 
iego nie iest oddzielną od wolności waszey. 
(iS7/ iw Lont d ne pourra jam ais Stre ,  cjue cęllo 
des lo is ;  sa gloire est insdparabie de votre 
libertc).<s

Na dwóch Seymach Norwegskicli uchwa­
lono z n i e ś ć  z u p e ł n i e  s z l a c h e c t w o ;  atoli
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to przełożenie nie otrzymało dotąd przyzwolenia 
Królewskiego. Na teraźnieyszym Seymie p rze ­
łożenie to podane będzie po trzeci raz do g lo ­
sowania. P o d łu g  praw fundamentalnych, p r z e ­
łożen ie  , za którem na trzech po sobie nastę- 
puiącycli Seymach była większość g łosów  mo­
ż e  utrzymać się bez przyzwolenia Królewskie­
go.  Dla czego N o r w e g i y c z y k o w i e  t>ba- 
wiaią się kształtu i szlachectwa istnieiącego w 
S z w e c y i  łatwo iest poiąc ; Szlachta Sw&dzka 
iest trzy  razy tak liczna iak Angielska ; kray 
len ubogi musi żyw ić  wszystkich następnie 
zrodzonych synów tych licznych rodzin podług 
stanu ; zadanie nie do wykonania; zląd z  iedney 
strony iest  nieukontentowanie szlachty z  dru- 
g ie y  mieszczan i włościan. N iechęc N o r -  
w e  g i y c  Z y k ó w  przeciw ko kształtowi Szla­
chectwa S zw edzkiego  nie iest do pokonania 

P  r u s s y.
A żeb y  Stanowi Włościańskiemu ' nadadź 

siłę i sainoistnienie, w ięc  w yszłe w  tym celu 
rozporządzenia z  d. 2ygo Lipca 1808 w pro- 
■wincyiach w s c h o d n i c h  P r u s s ,  L i t w y  i 
P r u s s  z a c h o d n i c h  przyznały z u p e ł n ą  
i  n i e o g r a n i c z o n ą  w ł a s n o ś ć  zagród w 
dobrach narodowych posiadaczom, którzy dotąd 
tylko iakieś do tego mieli prawo.

W ie lk ie  i nieocenione dobrodzieystwa 
tego  rozporządzenia, podaiące środki stanowi 
W  lościań , do osiagnienia stałego i pomyślne­
g o  b y tu , nie mogącego łatv. o bydź przez  nie­
szczęścia wstrząsnionym , bo chociażby i u- 
c ie rp ia ł , może się podnieść p r z e z 'k r e d y t , ro z­
ciągnięte zostały rozkazem Gabinetowym Kró­
la wydanym pod d. 8. Lipca 1820 i na w ło ­
ścian dóbr Korony w  Wielkim- X ięstw ie  P  o- 
z n a ń s k i e m .  A by dobrodzieystwa te b y ły s k u -  
tecznieysze ,  mieszkańcy posiadaiący mało grun­
tów, by mogli bydź samoiśtniącymi włościana­
mi, ostrzymaią do zamierzonego powiększenia 
posiadłości włościańskich niedostaiące g ru n ta , 
które im wydzielone zostaną z gruntów Koro­
n y ,  lasów i ról należących do folwarków.

Posiadłości włościan oddzielone będą od 
gruntów tam , gdzie  są razein lub wspólnie z 
mnemi; powinności odbywane dotąd p rzez  wło- 
śriań , zamienione zostaną podług słusznych za­
sad w  wieczną niezmienną roczną daninę pie­
niężną, ta, dodaną będzie do innych podatków, 
które do pewney części, iako podatek grunto­
w y  podobnież będą niezmienneini. Ustano-, 
wienie  to służy ku dobru liczney. klassy łudzi, 
podnosi oświatę krai- i pomnaża siły Państwa.

Z  Poznania d  28. L u teg o . —  D zisiey- 
.sza Gazeta tutćysza mnieścyła obwieszczenie

wydane dnia 26. b. m. p rzez  naczelnego -f1®*. 
zesa W .  3  ęztwa Poznańskiego Z e r b o n i  Ą1 
S p o s e t t i ,  iż  z powodu ciągłe trwaiącey u1'

■ skiey ceny zboża, Ministerstwo W oyny opróc2 
zakupionych 2,000 wencpłi żyta na zało'Łćn*e 
zapasu r e z e r w o w e g o , ze zw o li ło  na dostrf"r‘e' 
nie ieszcze w tymże celu 1,000 wencpłi żyt® 
pod ogłoszonymi dawnie warunkami. O "'i*1 { 
czenia w tey mierze przyyinownne b ę d ą  do 
20. Marca r. b . ,  a dostawy do d. i 5 . Kwiem18 
powinny bydź ukończone.
. " Z  Poznania d. i .  M arca. —  W c&0**?
przybył tu z B e r l i n a  J O .  X ią ż e  R a d a j w * *  » 
Namiestnik Królewski W .  X ięztw a  Poznański 
g o ,  a dziś wyiechał do W a r s z a w y .

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .  -

Z  W arszaw y d. 10. M arca. —  ^Cf ‘o 
Królestwa Polskiego na posiedzeniu dnia 
Marca wybrał większością g łosów  z osób, P  ̂
danych na liście dla zapełnienia osierocony 
krzeseł Senetoró w - Kasztelanów, następui?cP®

■ Kandydatów : J W W .  G r u s z e c k i e g o ,  ^
dz.ego  Appellacyynego , Ludwika Barona ' .  
S t a w i c k i e g o .  'H rabięgo  S t a d n i c k  i e g  0 > 
S ł u b i c k i  e g  o ,  Posła Brzesko -  K u i a v v s k i e k

M u l t a n y  i W o l  o s z c z  y  z na-

W e d łu g  listu pisanego pod d. 10. P- j 0 
z  nad granic W  o ł  o s z c z y  z n  y ; ' przyby*
J a s s  w  nocy z d. 6go na Jiay t. 111. 
d e r  I p s i  l a n d y  z kilkunastu Arnautami. ], f 
wyrżnięto wszystkich T u r k ó w  znaydut?®^]! , 
się w J a s  s,a c l i ; ten sam los spotkał 1 
T u r k ó w ,  którzy siedzieli po wsiach. 
cie spokoyność nie iest zaburzona.

- Tł  ̂Ji
Na dniu 20. Lutego nadeszła do & ■

r e s t u  wiadomość, że  były X ią ż ę  ^ f 1 oCr 
S c a r l a t  C a l i  i ma c h i  mianowany iest n° ł 
darem Mułtan' i W o ło sz c zy zn y  na mieysco p^ąd 
łęgo X iążęcia  A l e x a n d r a ’ fe u z z o. ‘ g 
tymczasowy zawiadywać będzie Prowincy 
do pfzybycia K a l i m a c h i e g o  wspólme  ̂
ma Grekami', których tenże X ią ż ę  iako 
kauów (Zastępców) wysłać p rzyrzekł.  0̂,

W .  Sułtan zalecił tymczasowemu .Jgky 
w i , aby pod własną odpowiedzialnością r.?fł20«°
uśmierzył, w którym to celu wyprawion v 
ludzi przeciw ko rokoszanom. Ztenn 0iiQ 
kiem , połowa tych. miała p r z e y ś ć  na j?|d 
powstańców , a druga poyść w  rozsypK*‘ jû  
sprawą T h e o d o r a  S l u d z i e r a  zebrać j t 0. 
miało 4 do 5ooo lu d z i ,  którzy Buk®  ̂ f 
w i zagrażaią.

KedaŁcyia F. K r a t t e r a .  —  Drukiem J, P I S !  e r a .


